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Kor respondent han-b^rsH donosi z listu , z W iednia  
1*0 ż  '  у u. •."» •• i; * ; „ ii aron Binder v. Kriegrlstein , mia­
nowany posłem austryackim przy dworze Króla N ider­
landów , wyjeżdża teraz na mieysce przeznaczenia swe­
go, do H agi.  —— P . Jiiitus Gruner , dotąd gubernator 
cywilny średniego Renu , przeznaczony jest na jeneral- 
nego przełożonego policyi wszystkich woysk połączo­
nych, i zaraz przy rozpoczęciu się kampanii do spra­
wowania nowego t  .-go obowiązku p rzys tąp i .—  Kan­
clerz Xiążę Hardenberg ciągle się tu znayduje. —  W oy- 
iko austryackie składa się teraz , podług publicznego 
doniesienia, ze 435,ooo ludzi piechoty , 76,000 jazdy 
i 20,000 ludzi artyleryi , m inerów, saperów &c. —  
Podług naszóy gazety nad worney, należący do poseK 
stw a franęuzkiego PP. Ledoulx i  Fonmond , ztąd do 
P a ry ża  wyjechali. —  Baron v. Biilow, królewsko pruski 
m inister skarbu , wyjechał ztąd do Berlina.—  Żela­
zna k o ro n a , k tó ra  w M edjo'anie  jest z ło iona , ma 
byd i przewiezioną do Wiednia. 99

G azeta lwowska, z gazety presburskićy łacińskićy 
d o n o s i , że siostra Bonapartego P au lina , d. 4 kw ietnia 
nocowała w P r e s b u r g u jedżie ona z mężem swoim Xię- 
ciem Borghese i synem do Br у  nu. 99

Podług Korrespondenta ham burkiego, większa 
cześć garnizonu wyszła z P r a g i .—  y \T tćyźe gazecie 
od brzegów Dunaju  pod 18 kwietnia czytamy: „ W  Pest 
między żołnierza nu włoskimi, którzy tam są na za ­
łodze , a w ęgiersk im i, do krwawych przyszło kłótni, 
aa  t o ,  że piórwsi pozwolili sobie wykrzykiwać , niech 
ż y je  , dla Bonapartego.99

W ł o c h y .
Gazety medyolańskie, z dpia 6 kwietnia ( pisze 

gazeta wiedeńska Ocsterreichischer Beobachter) umie­
ściły odezwę K róla Joachima, którą i ryskie Zuschauer 
p o ło ż y ł , a k tórey brzmienie jest następujące:

„  P rzyszła  godzina  , w którćy się wielkie speł­
nić md przeznaczenie. Nakoniec w zy w a  was Opatrz­
ność, ab7 ścVe óy/z narodem niepodległym. Od Alp wynio­
słych , tfi do wirów S c y l l i , jeden tylko głos słyszeć 
się daje  , N i e p o d l e g ł o ś ć . Jakimże prawem mają  
wam obcy wydzierać tę niepodległość, pierwszy p rzy ­
w ile je  to pierwsze dobro każdego narodu ? N a  j a k i e j  
zasadzie mają cni nad waszą piękną ziemią panować ? 
bogaętwa wasze sobie przywłasczać ? przenosić was w te 
okolice , gdzieście się nie rodzili? Jakie prawo mają o- 
n i , wyprowadzać wasze syn y , fozzoć im s łu ży ć , ni- 
sczeć i  um ierać, daleko od grobów swych przodków?  
na próżnoby przyrodzenie odgrodziło was niebotycznym 
A lp  łańcuchem 1 napróżnobyście się obwarowali mocniej- 
sz< mi jeszcze p rzedz ia łam i , różnością mowy i  obycza­
jó w ,  nieprzelamaną niezgodnością charakteru. Nie\ niel 
wszelkie obce pancwąnie, zniknie z  włoskiey ziemi N ie ­
g d y ś  panowie św ia ta , tę niebezpieczną chwale opłaci­
liście dwódzie tą , wiekami ucisku i  poniżenia. Dzisia  
waszą bydź powinno chwalą , żadnego nie mieć pana  ! 

K a ż d y  naród powinien się trzymać w granicach, od 
przyrodzenia mu zakrćślonych : widzicie morze i  niedo­
stępne góry? to są wasze granice \ N ie  myślcie ich prze­
stępów ać -, ale wyganiaycio przychodnia r który j e  na­
ruszył  , jeże liby  się on niechciał śpiesznie do swoich 
cofnąć zagród. 80,00o W łochów, z Neapolitańskiey  
z .e m i , przychodzą pod rozkazami swojego Króla, i  po- 
przys ięga ją  , niewprzódy oddać się spoczynkowi, aż pó­
ki nieoiwohodzą ziem włoskich. Dowiedli oni ju ż , £e u- 
mieją dotrzymać tego , co zaprzysięgli. Włosi innych 
krain , wśpieraycie to wielkie przedsięwzięcie! Kto do­
k a zy w a ł  orężem, niech się do mego nanowo bierze. N i e - 
doświadczona młodzież niech pię w  nim ćwiczy. Niech 
się podnosi każdy  ślachetny u m y s ł , i  niech głosi słowo

iw:1 rości , w imieniu o jc z y z n y ,  pierś każdego Włocha , 
'  a r 'u po ccłey  maksie, i  we wszelkich roz­
w ija  s ę kształtach. Stanąć ma w y r o k , czy l i  Włochy  
wolny; i  byuź powuiny, czy li  raz jeszcze na wieki ugiąć 
S;ę mają, na głos hańbiącej niewolił W alka  jes t  stano­
w ią ca .  U jr z y m y  na długi czas ugruntowaną szczęśli­
wość tey p ięknej o jc zy zn y ,  która , chociaż jeszczeroz-  
szarpana i świeżą k iw ią  z la n a ,  do najmężniejszego  
w zyw a zawodu —  Mężowie oświeceni wszystkich kra­
j ó w ,  Ludy, które godne s ą ,  wolnych rządów , monar­
chowie, którzy znamionami wielkości się odznaczyli, z  po- 
cieclyą poglądać będą na wasze przedsięwzięcie, na t r y ­
umf wasz połączą swe głosy. A  mogłażby Anglia od­
mówić wam sw o je j  pochwały. A n g lia  , ten wzór rzą ­
dów konstytucyjnych , ten lud wolny, który za  chwa­
łę sobie poczytnie , walczyć za  niepodległość narodów 9 
i  dla n ie j  swe skarby szafować. W ło s i ! długoście się  
zdumiewali , i ż  nas napróżno wzywacie  przy  gan ia li­
ście, może, naszej opieszałości , kiedy odgłosy życzeń  
waszych na około nas słyszeć się dawały. Ale czas 
p rzy ja żn y  nieprzyszedł był jeszcze ; jeszczem nie m iał  
przekonania o niesłówności waszych n ieprzy jació ł, trze­
ba było, aby doświadczenie odkryło te zwodnicze p r z y ­
rzeczenia , któremi dawni wasi panowie tak hovmę  
szafowali } kiedy się napowrót ukazali między wami l 
Prędkie i  smutne doświadczenie ! W zyw a m  za świadków 
owych dzietnych a nieszczęśliwych Włochów , z  M edyola-  
nu , Borom 1, Turynu, И tncr.yi, Breścii, M odeny, Reg-  
gio , i  tylu innych miast stawnych \ Ileż to walecznych 
wojowników i cnotliwych obywateli z  łona o jc z y z n y  
porwano ! Ileż ich j ę c z y  w  więzie/iiach ! Ileż ojiar rzr- 
z i , ucisku i  niesłychanego poniżenia ! W ło s i , zemsta za  
ty le  nieszczęść ! Złączcie się ścisłym związkiem, utwórz­
cie rząd podług władnego wyboru , reprezentacją praw ­
dziwie narodową , konstytucją godną wieku i  w a s o n e  
będą warownią w a sze j  wolności i w a sze j  własności wę 
wnątrz , a waleczność wasza zabezpieezy niepodległość 
wasze- W zyw am  wszystkich mężnych do walczenia ra­
zem ze mną-, wzywam  wszystkich, których los o jc z y z n y  
Obchodzi, do przygotowania konstytucji i  p r a w a , któ­
re odtąd , szczęśliwym i  niepodległym Włochom pano­
wać tylko powinnyl w  Rimini d .K o  marca i $ i 5 roku.

Podpisano: Joachim Napolćon.
Szef głównego Sztabu Millet ѴіЦепеиѵе„

( Na tę odezwę i Jenerał Feldmarszałek, Hrabia 
Bellegarde odpowiedział przez wydaną od siebie w Me-  
dyo lan ie , pod dniem 5 kw ietnia , która umieszczona 
jest w 33cim numerze gazety Kury era Litewskiego.)

O  wypadkach wojennych we Włoszech , czytamy 
W teyże gazecie , co następuje i ,, Przez gońca, k tó ­
ry główną kw aterę w ojska we W łoszech, d. i 4  t- 
m. opuścił ,  otrzymaliśmy następujące doniesienie: 
Konieczną było potrzebą punkt Feirarę , jako niędo» 
statecznie jeszcze do obrony przy gotowaną i nie dośę 
opatrzoną w żywność, od nieprzyjaciela uwolnić, j e ­
nerał jizdy Baron Frimont, rozkazął w tym celu F= 
M. L. M o h r , z szańca przedmostowego Occhio bel-  
lo ku Ravale i Cafaglią  wyruszyć, ua nieprzyjaciela 
uderzyć i odeprzeć.

Uderzenie to  z wielką natarczywością usk u te* 
cznione zostało przez dyWizyą Jenerała M o h r■ a 
w tymże czasie dywizya F. Rl. L. Hrabiego N eip* 
perga  przez boczne poruszenia groziła oieprzyjaciel­
skiemu skrzydłu, Nieprzyjaciel, chociaż nawet dy~ 
wizy u Jenerała Ambrosio spiesznie pa pomoc mu przy­
b y ła ,  zupełnie odpędzony został, wszystkie tego szań­
ce zburzono, a przez zupełny odw rót iego , w nocy 
na d. i 3 , Ferrarę szczęśliwie oswobodzono,

F. M. Fi. Mohr, ścigał go w różnych kierunkach 
aż do Bologna, Regiment W ie d  - Д ѵ п Ы  zabrał mia
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iedno działo z wozem amunicyynym ; wiele nie­
wolników dostało się wręce nasze ; s tra ta  tez nie­
przyjacielska w zabitych i ranionych iest bardzo 
wielka^ Jenerał Ambrosio iest w liczbie ranionych»

Z naszey s tro n y ; w zabitych i ranionych , s tra­
ciliśmy i 5o ludzi ; między nimi nie mało oficerów. 
Z^luiemy szczególnićy walecznego Maiora Jwanowich 
vón St. Julien , który od kuli działowjśy -nogę u tra ­
cił. Jenerał kawaieryi wielką daie pochwałę F. M. 
L , Mohr , i Jenerałowi Byronowi ćLauer, który w nie- 
dokończoney cytadelii Ferrarskiey przeciwko mocnym, 
dw akroć pow tórzopym uderzen iom , dzielnie się bro­
nił.

Jenerał Hrabia N u g e n t , kilka nieprzyjacielskich 
uderzeń, w dniu 20 i 1 1 ,  odparł pod Fisloia i na 
nuwo wziął mu 4 o jeńców.

W  różnych utarczkach s tra c il i  i u i  N eap o litań "
czycy do 3,000 jeneów.

W ypadek wszystkich dotąd bitew zaszłych we 
Włoszech d o w o d z i,  i e  M urat zaniech ił iuż swych za­
czepnych działań. Wszędzie pobity, cofnął się od 
brzegów rzeki Fc. Woysko iego jest zdemoralizowa­
ne y spokoy и ość W łoch , k tóreу on groził , ubezpie­
czona , a woysko nasze gotowe wkrótce na niego 
z przemagaiącą uderzyć siłą; w tymże czasie inny 
korpus na piiemontskich zbiera się granicach, maiąc 
ztamtąd południowy uważać Francją. ”

Podług naynowszych wiadomości., Neapolitań- 
•czrcy i Bolognią iuż opuścili. Arcy Xiąźę Franci­
szek^ Xiążę Modeny, po dziesięciu dniach niebytno- 
ści , d. 2З t .  m. do swoiey powrócił stolicy. „ Nie- 
ukonteuLowanie i przestrach (p isze Dzieńnik Wenecki 
z d. i4  t. m . ) zaczyna obeymować woysko neapóli- 
tańikie , które w nadziejach sobie w ystaw ianych, tak 
straszliwie, widzi się zawiedzionem. Dezercya co- 
dzień się powiększa; a wielka sw aw ola , iakiey się 
to  woysko dopuszcza, tak  nienawistnem zrobiło imię 
ich dla mieszkańców, iż po wielu mieysca* h lud prze­
ciwko nim się uzbroił. „  Rany, które neapolitański 
Jenerał Ambrosio % w  czasie ustępu z pod Ferrary o- 
debra i ,  fcakłsą niebezpieczne, iz powątpiwaią o iego 
zdrow ia, równie, jak i  o życiu Jenerała Filangieri, 
k tó ry  w utarczce nad Fanaro dwa strzały i  cztery 
cięcia szablą dostał.

W  teyże gazecie z d. 2З , czytamy list z M o- 
deny , pod d. 16 t. m . , którego brzmienie iest nastę- 
p u ią c e : „  Dnia i 3 t. m . , w ośm dni po opuszcze­
niu  miasta tego przez ukochanego Xięcia naszego , 
zostaliśmy tak szczęśliwi , że go znowu oglądamy, po­
wracającego do stolicy swoićy, a to wkrótce po co­
fnie n i u się woysk neapolitamkich za rzekę Fanaro. 
Radość, iaką wszystkie stany mieszkańców, z tego 
szczęśliwego okazały wypadku, przechodzi wszelki o- 
p i s , а wyrazy ich uczuć były tym serdecznieysze , 
im ten Wypadek niespodziańszy , żebyśmy mogli o- 
giądać Xięcia naszego z Cesarsko - Austryackiemi w o v - 
skami tak rychło napowrót w murach* naszych. 
Zaledwie się ^rozeszła wiadomość o iego powró- 
c i e , w net zgromadził się lud na ulicach, dla powi­
tan ia  go przez wyrazy uczuć swoich. Obecność ie­
go natychmiast przedsięwzięła dobroczynne środki , 
potrzebne około utrzymania licznych woysk austryac- 
k k b ,  i dla zapobieżenia wszelkiemu nieporządkowi. 
W ieczorem  powrócił Xiążę do Carpi: gdy leszcze 
poczty nieprzyjacielskie znaydowały się w bliskoś i 
miasta n a s z e g o a  dnia następnego przybył Xiążę do 
M oieny^ dla zupełnego iuż, jak spodziewamy się , tam 
zostania: gdyż nieprzyiacięl rzekę Fanaro opuścił, » 

x wszystkie iego poruszenia zdaią się mieć za cel zu­
pełny odwrót. Naprzeciw SpUamberto^ stał nieprzy- 
j ;c I obozem w liczbie 3,000 ludzi ; szwadron hu ­
zarów Liclkensteina wpław przeszedł rzekę dla roz­
poznania nieprzyjaciela, który natychmiast oboz opu­
ścił 1 z tak wielkim do ucieczki wziął się pośpiechem, 
ie  wszystkie swoie kotły i sprzęty obozowe na łup 
-ż'os"«>. w ił. W czora dywizya Hrabiego Ncipperg do 
■Carpi weszła, dla wzmocnienia korpusu Barona Bian- 
chi. Dziś te woyska wyruszyły w pogoń za nie­
przyjacielem. Batalion Хсіа naszego, będzie także miał 
szczęście należeć do dalszych działań wojennych. 
\Vov-ka ńeapbhtańskie powinny były w  mieście na­
sz ćm nowe 'znalesdż p rzekonan ie ,  iak zawodne są
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rachunki ich K ró la ,  k tó ry  w  duchu ludów włoskie­
go pokolenia, tak pożądane dla siebie obiecywał w i­
doki. Podczas weyścia iego do naszego miasta, k tó­
re  d, 4  wieczorem przypad ło , w calem mieście g łu­
cha panowała spokoy ność. Dorny wszystkie by ły  
zam knięte , z przyczyny, i e  się obawiano rabunku' 
neapolitańskjch żołnierzy 5 nakazano illuminacyą; ale 
miasto zostało nieoświecone. Dnia następującego za­
rzuceni zostaliśmy biuletynam i, kłamstwami wszel­
kiego rodzaiu i zdaie nam s ię ,  ze od 4 do i 3 , dnia 
naszego oswobodzenia, widzieliśmy to wszystko, co­
kolwiek może mieć rewolucya. Nie możemy nie 
wspomnieć o zamachu Murata  , lako przedsięwzięciu 
pomieszanego rozumu chciał on opanować państwa 
domu Este э dla nadania ludom panowania włoskiego !! _

Oto -są biuletyny w pow yższym  wspom niane li­
ście , k tó re  co do słowa wypisuiemy:

Główna kwatera Bologna d. a kwietnia 18*5*
W o y s k o  N e a p o l i t a ń s k i e  

R o z k a z  D z i e n n y .
f i g o  Królewska Mość , r o z k a za ł  raport  następu» 

jąty. przez rozkaz  dzienny, ogłosić.
R aport Jenerała  Porucznika Carascosa, kap ita ­

na gw ardy i,  dow odzącego ł s z ą  dyw izyą woyska, do 
Jenerała  P oruczn ika  Millera.

M a m  honor donieść m u , i ż  po łączyw szy  4  bata» 
F o n y , 4  szwadrony i  dwie boterye aszey  d y w izy i , 
rozkazałem  , aby reszta jey w oddaleniu dw ugodzinnej  
drogi postępow ała, z  wymienionemi woyskami i  p r z e d - 
nią strażą dowództwa m o jeg o , stosownie do odebrane* 
g o  wczora rozkazu J  K. M c i , wyruszyłem ku  Cesenie. 
Austryacy za ię li  stanowisko za  Rubięonem, i  most na 
te y  rzece za tarassow aii. Awanjfird a nasza w ty m ż t  
kierunku postępowała hu nim. bez strzelania.

f i k  ty lko  Austryacy ogień, na nas rozpoczęli, p r z y ­
puszczono attak do mostu, a w kilku minutach o*w bod z  o - 
no go i  zdobyto. Piechota ich mocny czyniła opór, i  r o z ­
porządzenia  były naylepsze. K a z a ł  m więc front woy­
ska dz ia łam i zasłonić, d la  ukrycia obrotów generała  
Pepe , któremu dałem r o z k a z , aby zdu/óma bata lio - 
nami 2g o  regimentu lekkiey piechoty, obszedł, prawe 
skrzydło austryaków, w celu odcięcia ich od wzgórków , 
a potem z tylu  napadnienia na nich. f i m r a ł  Pepe 
tak dobrze rozkaz ten w ykonał, i ż  zgo ła  od A u s t r y  
aków postrzeżony nic był .

Gdy nasze d z ia ła  coraz nieprzyjaciela odpierały, 
na prawem jego skrzydle, p rze z  poruszenia f inera ła  Pe- 
p*. coraz więccy zdobywałem placu , pos trzeg łem , że  
prawemu skrzydłu  mojemu huzarowie grożą  , a w wię* 
k*zey je-szczp znalazłem się niespokoyności , ponieważ  
było to  w  kierunku Rav<mny , gdz ie  nieprzyjaciel m iał  
swoje w oyska , uwaga ta  .skłoniła mnie do od mieni e- 
nia fron tu , a ia k  z  j s z y m  regimentem liniiowym w le- 
wey stronie z łączyłem  się z  Jenerałem  Pepe ;  praw . zaś  
skrzydło  zupełnie cofnąłem. Przez to  poruszenie n ie ­
przyjaciel zupełnie do  Ceseny wpędzony, bramy z a ta ­
rasować kazał. Przybywałem właśnie do tego miasta,  
g d y  półkownik k ay en d a ,  uwiadomiony przez m ieszkań­
ców, że woyska nasze z przeciwne у strony przez F ium - 
ską bramę już do miasta wchodziły. Tu n iep rzy ja ­
ciel w nieładzie w z ią ł  się do odwrotu, przez bramę P o r ­
ta  di Тгаѵа ; wiele się ze  spadzistych rzuciła b rze ­
gów. Przed P awą bili się woltyżerowie 2g o  regi­
mentu lekkiego z  nie p r zy j  acielskiemi huzarami.

N ieprzy jacie l stracił niejaką liczbę zab itych , r a ­
nionych i  wiele niewolnika. IVczasie utarczki w m i e ­
ś c ie , żołnierzom naszym dodawali ducha m ieszkańcy,  
a szczegó ln ity  kobiety , przez ćkrzyk i z  okien.

Żadnemu z  naszych nic się złego nie przytrafiło  : 
g d y ż  Austryacy z dulek, ey  odległości strzelali T r z y  
ty lko  nasze kompaniie w  działaniu byty; czoło woyska ż a ­
dnego razu nie wystrze liło  Austryacy w czorayszey  no­
cy Otrzymali 2 000  posiłku , a tak  siłą ich p o d n io ­
sła się była do 2 .400  ludzi.

Dystyngowali się Jenerał Pepe , który porusze­
nie ńa lewem skrzydle tak dobrze w ykona ł;  kapitan  
Fogha i  porucznik  V a rn o  , z  zg o  regim entu lekkiego*
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i  porucznik  L eon i s  *go r zg im n tu  lin iio toego, S ze f 
szwadronu  Santanelo  , szef mojego sztabu generalnego; 
S ze f szwadronu L on ibardo  i kapitan  Q u in te ra le ,  moi 
adjutanci.

N iep rzy ja c ie l, który, za rzekę się cofnął, z  noy~ 
większą natarczywością od nas przez % m il , aż do 
H onco b y t ścigany. (  podpisano )  Carascoga,

Z a  zgodność (  podpisano )  Goldemar.
O bitwie d. 4 nad Panaro, (  ob. Kur. Lit. Nr. 53 

Jtoi. 606 )  , w którey  F. M, L. B aron  Bianchi taką  
zyska! chw alę  , M u ra t, pod d. 5 ,  w stylu p raw dzi­
wie napoleońskich biuletynów  , ogłosić kazał nastę­
pujący rozkaz dzienny  : „  J .  I{. Mość ro zk a za ł,
ażeby ogłoszone woyską były szczegóły świetney bitwy, 
które woipkgi яеу dyw izyi, wczora na drodze modeńskiey 
stoczyły. N ieprzyjaciel 10 do J2000  siły  m ający, 
wypędzony ze w szystkich  swoich stanowisk nad Sarn- 
moggia, na głowę pobity zosta ł nad Panaro . Po przey • 
ściu te у  rzeki pod Spiła n b e r to ,  o trzy  ćwierci mili od 
m ostupod  S. Atnbrogio , szaniec przed mostowy bagrte- 
tern zdobyty  przez Jenerał Porucznika Carascosa i Mar» 
szatka po /augo Filangieri, adjutanta królewskiego. O- 
s ta tu i ciężko jest raniony. N ig d y  woyska z  większem. 
nie w alczyły męztwem. Piechota, jazda, artylerya n a p  
lepiey dopełniły swey powinności.

Strata nieprzyjacielska w zabitych i  ranionych jest 
w ie lka , wzięliśm y kilkaset niewolnika, coraz leszcze 
nowego przywodzą.

N ieprzyjaciel od mostu przepędzony, znayw iększą  
natarczywością ścigany był aż do M odeny, dokąd K. 
Jrr.ć w szedł o godzin ie ym ey wieczorem , przy świetle 
gorejących pochodni , wpośród okrzyków nieprzeliczone­
go ludu. M iaśto było ju ż  oświecone, a duch za  niepo­
dległością Wioch niemniey się gorliwym okazał w Mo* 
denie, la k  i w innych  krajach w łoskich , przez które 
w oysko ciągnęło. Podpisano: Goldemar.

W  teyże gazecie z <J* s 5 t. m. ,  czytamy nastę­
pujące doniesienie od woyska : „ Jenerał dowodzący 
armią we Włoszech donosi pod d. 18 t. m . , co na­
s tę p n ie : Nieprzyjaciel w różnych kierunkach cofnął 
się ku Bologna , i stanowisko swoie na tamtey stro­
nie rzeki Panaro obwarowywać zaczął; co uczyniło 
nadzieję , iż on ma przedsięwzięcie przyjąć bitwę pod 
B ologna , do czego W ódz naczelny należyte uczynił 
przygotow ania •, ale Za pierwszem poruszeniem , k tó ­
r e  F. M. L. Bianchi d. i 4 , w celu wyparcia n iep rzy ­
jaciela za Panaro, uczynić k aza ł ,  nieprzyjaciel w no­
cy na l 5ty brzegi tey rzeki, a d. 16 i Bolognę opuścił. 
F  M. L . , d. i 5 , wyszedł z Modeny do Samoglia  , a 
d. 16 do Bojogny. Jenerał Senitzer, przez góry ape­
nińskie poszedł na p ra w e , a Jenerał S t fan in i z F i­
nale przez Cento na lewe nieprzyjacielskie skrzydło. 
W szędzie małe z tylnemi strażami zachodziły utarcz­
ki , w których nieprzyjaciel , przez szybkość odwró- 
tu , wiele niewolnika utracił. Nayznacznieysza u ta rcz­
ka zaszła pod Castelfranco. Tylna straż nieprzyjaciel­
ska , d. 16 , cofnęła si<* aż pod Imola. Na drodze 
tey  Półkownik Gavenda, żwawem natarciem kaWale­
ry i, wiele jeńców nieprzyjacielowi zabrał i wielką mu 
zrządził szko łę w zabitych i ranionych. Kolumna 
nieprzyjacielska , która działała przeciw Jenerałowi 
JYugent, również się z pośpiechem cofała. Jenerał 
ten  , d. 15 , wśród radosnych okrzyków ludu, wszedł 
do Florencji. ”

W  gazecie Korrcspondenta hamburskiego , czytamy 
orl brzegów Dunaju  pod d. 18 kw. O pogłosce wzglę­
dem rozeymu we Włoszech , dotąd nie otrzymaliśmy 
doidadnieyszych wiadomości. W  tćyźe gazecie od brze­
gów Menu pod 19 kw. czytamy : „ Listy ze Włoch
pod 9 kw. donoszą, jako pogłoskę, że Syeyliyczykowie 
łącznie z woyskami angielskiemi, w licznie 3o,ooo lu ­
dzi, pod Manfredonią w ylądow ali; co przeszkodziło 
posuwaniu sie N*japolitańczvków naprzód. Po Ihlg wia­
domości z Wiednia , pogłoska ta  iest zawcześną. 
Poselstwo neapolitańskie w Wiedniu otrzymało swoje 
pasporty.

P  R U S S T.
G azeta  berlińska, donosi z W rocławia  pod 4,9 kw ,

„ D n ia  i 5 przybył tu Baron Sacken , dowodzący k o r ­
pusem rossyyskim , ten sam pamiętny zawsze dla nas 
b o h a ty r , którego w roku i 8 i 3 widzieliśmy pośpie­
szającego , dla wypędzenia z oyczyzny nas/.ёу nieprzy­
jaciela, wspólnie z naszemi wojownikami. Gdy go się 
zapytano : gdzieby chciał mieszkać? odpowiedział : U 
mego z chwałą znanego towarzysza b ron i , Jenera­
ła Jorka\ z powodu nieobecności ónegoż, JW . Jene- 
r  ił stanął na przedmieściu M ikołaja , —  Jutrd' wey- 
dzie tu pierwsza kolumna 5 Rossyanie pałają nienawi­
ścią przeciw Francuzom. Jenerał Sacken powiedział 
wczora w pewnem towarzystwie* iż tę niespodziewa­
ną w oynę, należy przypisać ostatniemu zepsuciu roz­
sądku i serca narodu francuzkiego , i że ten lud , po­
grążony w grzechach , zbliża się do upadku swego.

D n a  20 kwietnia. W czora pod dowództwem Ce­
sarsko łiossyyskiego półkownika Łaskiewięza , przyby­
ła tu pierwsza brygada, 12tey dyw izy i ,  zostającey pod 
rozkazami Jenerała porucznika , Hrabiego Worońcowa , 
k tóra stanowi przednią straż korpusu Jenerała Sackę- 
na > a składa się z 4 igo i 6g'o regimentu strzelców i 
23cióy kompanii pieszey artylleryi. T e  pełne żądzy 
walczenia i męztwa woyska , piękną postawą swoją i 
przykładną karnością powszechne i wielkie wzbudza­
ją podziwienie , a razem znajome ich rnęztwo do nay- 
piękuióyszych wznosi nas nadziei. Dzisiay one tu  od­
poczywają , jutro mają wyruszyć w dalszą drogę , do 
swego zmierzając przeznaczenia.

P. S. ( d. 25 ) Pó.ki rossyyskióy piechoty, k tóre 
dnia 20 i 24 t. m . , w przechodzie swo nt do P r a g i} 
z dwoma bateryami tu przybyły, i po częś i już daley 
do Glatz wyszły , złożone są z samych pięknyoh , nay- 
więcóy młodych i lu d z i , nayprzykladniey się zacho­
wały.

Dnia jutrzeyszego przybędzie w te okolice trz e ­
ci oddział. Przechody te  trw ać będą aż do 3 czerwca. 
Ochotnicy gromadzą się ze wszystkich stron prow in- 
c y i , z U niw ersy te tu  także wiele odeszło. Do kor­
pusu ochotników, strzelców Fokscha, więcey 5oo lu­
dzi przybyło ; korpus ten  wkrótce do ann ii odpro­
wadzony będzie , a ochotnicy podług swego życzenia 
w różnych oddziałach umieszczeni zostaną.

z  Królewca dnia i i  kwietnia.
Do tutćyszego rządu tak wiele zgłasza się ocho­

tników, iż podobnego nacisku nigdy nie było . i zapa­
łowi młodzieży zadosyć uczynić nie można. Mężowie 
i młodzieńcy spieszą wszędzie pod chorągwie oyczy­
zny. Zaczynają już czynić składki na uzbrojenie. Je­
den prawdziwy syn oyczyzny, własnym .kosztem ubrał 
i 5 czarnych huzarów.

N i e m c y
Czytamy w  gazecie berlińskióy, z M o g u n c ji, 

pod d. i g kwietnia : „  Arcy Xiążę Karol A ustryac- 
Ы , [wpośród gromu dział i odgłosu dzwonów,dnia wczo­
rajszego o południu tu p rzybył, i natychmiast wy­
dał następujący rozkaz dzienny, datowany dnia 18 
kwietnia :

„  N a jja ś n ie js z y  Cesarz Jegomość A u strya ck i, je­
dnomyślnie z  wysokiemi sprzymierzeńcami, mianował 
mię Gubernatorem Moguncyi, i powierzył mi obronę i 
bezpieczeństwo ważnego tego przedmurza Niemiec. Chlu­
bny z tego przeznaczenia, i w mocnym zaufaniu na śla- 
chetnnści powszechnego ducha , który ludy ty lu  Monar­
chów do iednego kier nie celu, i  równym zapala ogniem , 
pośpieszyłem tu i pierwszy rzut oka utwierdził mnie w то- 
iem oczekiwaniu. Nadewszystko z zachwyceniem widzia­
łem i przyjmowałem w yrazy  najgorętszego przyw iąza­
nia do spólney naszej o y c zy zn y , wierności ku prawym  
rządom , n a jp iękn ie jsze j zgody na obronę świętych 
praw przeciwty obcym napadom. To mocne uczucie u- 
trzym yw ać  , Kierować , wzmacniać z nieograniczonym  
poświęceniem mnie samego, będzie celeąi ustawicznych  
mych usiłowań. Niemam większej miłości dla w ojsk  
i&dnych niz drugich : moi towarzysze broni zawsze bę­
dą mieli prawa równe do moiego przywiązania  5 wszy-  
scy zaprzysięgliśm y chorągwiom oyczyzny. M onarcho­
wie nasi ufaią nam. Powinniśmy ufność tę u sprawie­
dliwie, a ia będę się m iał za szczęśliwego., ieśli mi los 
-pozwoli, dzielić chwałę i niebezpieczeństwa z waleczny­
mi m ęta m i, których dziś z  takim ukontentowaniem wie­
dzę około mnie zgromadzonych. ”

,, podpisano : Arcy Xiążę Karol,
W  gazecie Kor respondenta Hambunhie go  czyta-
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my z N iem iec : „ Dnia 37 kw ietn ia  rozpoczęto robo­
ty około warowni miasta Kolonii —- Piszą z Frank- 
fo r tu  pod 19 kwietnia. Dnia 21 w yjdzie  ztąd 1 bata- 
] on woysk naszych, w ięce j 1,000 ludzi maiący. 
Diiigi również mocny w net się organizować będzie.

wszech s tron płynę teraz w ojska do górnego 
Fenu, Dnia i 4 przechodziły przez Ratisbonę 2 regi- 
menta austryackiey p iecho ty , Reuss Plan en i Kotu­
li  nski ego. Od i 5 do i 5 kwietnia, ciągnęły przez lie il-  
brunn 3 regimenta bawarskie lekkiej' jazdy, 2 regi­
ment a piechoty , oddział ai tylteryi ze znaczny m po­
ciągiem , kilka batalionów strzelców , między który­
mi Xięcixa Karola , miast Auszpurga , Monachium  , i 
Jngolstadt szczególnie zwracały uwagę. Wszystkie 
te woyska wzięły kierunek na Manheym  W czo- 
ra przebiegał tędj P. Fauchś Ford  z depeszami z 77 іе- 
dnia do Króla Jmści francuzkiego do ВгихеНі — Za­
pewniają , iż tćmi dniami sprzymierzeni w okoli­
cach górnego Летт rzekę tę przechodzić będą —  
Piszą z Hanoweru pod d. 20 kw ietnia, iż do tęgo mia­
sta przyszło 1,800 ludzi woyska bruuświckiego, |ca- 
t ja łe ry i i jazdy , które jo  dziennym odpoczynku da- 
ley wyruszyły. Dzisia przechodził park artyleryi 
brunświćkiey —  W  Flartz,robią 80,000 pik —  Z Brun- 
Iwiku  d. 22 wyszło 2/100 ludzi. Xiąźe miał do nich 
mowę. na (itórą przez radosne okrzyki cdpow iedzie- 
li„ Sam Xiąże w następującym miesiącu do woyska
w yiedzie '__  Piszą z И ezelu ped 20 kwietnia: Pew ny
podróżny z dolney S axon ii, k tóry z P aryża  iećha ł, 
zatrzymany tu , iako podejrzany , i pod strażą Żan­
darmów do Berlina odprowadzony został W  dniach 
2.5 i 17 brygada westfalska wyszła ztąd za Ren do
w o y s k a __ Donoszą od brzegów dolnego Renu : Pod
dnieln dzisiejszym czytamy w  gazecie dolnego i śre~ 
dnie go Renu. PP . Jenerał Porucznik Hrabia G nti- 
zenau i G ubernator jeneralny tayny radzca stanu óccfe 
upoważnieni zostali do wprowadzenia kokardy pru­
skie v w nowych kraiach dla Króla Jmści Pruskiógo 
przyznanych—  Na wieży kościoła katedralnego -w Ko-  
lonij ma bydź postawiony telegraf. Feldmarszałek 
X*ąźę Bliicher d. 18 przyby ł do A ix  la Chapelle, a 19 
do Ltbdium  wyjechał. Z a ra z , stosownie do 1 ozkazu 
król. wskiego, oddał nominacje na wyższe st<y nie t l -  
ficerom woyska Pruskiego , rozłożonego na grami «uh 
fi ancuzkiib. Sżanowny bohatyr pruski miał powie­
dzieć, że on w piędce naprzód p ó jd z ie .—  Tegoż dnia 
kiedy Xiąże Bliicher do A ix  la Chapelle przybył, i 

• marszałek Victor Xiążę Belluno do tegoż przyjechał
.miasta __  Jenerał Hiabia Kleist von JSollendorj w y-
jechał d. 20 reno z A ix  la Chapelle doglów ney swo­
j e j  kw atery  Л euwied —— Dziś w A ix  la Chuptlli, i 
w całey przestrzeni nowych kraiow pruskich uro­
czyście zawieszone- zostały orły pruskie.

N i d e r l a n d y
Gar,eta Korrespondenta hamburęliego donosi г Gan­

daw y  15 kw. „ Król Jroć francuzki dla malóy słabo­
ści zdrow-ia me wychodził w czora ze swoich pokojów. 
M cndeur , X iążę Eerry i Margrabia Castres, tu przy­
b y l i .__  Przez czas swego pobytu k ró tk ieg o , Xiąźę
U eilington ciągle tu zawsze do późnej nocy pracował 
% Xi iżeci.em Feltre ( Ciarkę ), ministrem wojennym L u­
dwika  X V III. .

z Hagi d. s 5 kw. Nadworna nasza gazeta donosi: 
„Rzeczywiście tak b y ło , że obywatele dunkierscy 

rozbroili załogę i do koszar zamknęli, i że tró jkolorow ą 
bar:derę m a jtkow ie  z wież zrzucili i nogami deptali. 
A gdy zacni oby watełe żadnego wsparcia nie, dostali, 
w padli do miasta proporcy Bonapartego, znajomy 
Jenerał Va ndaytme miał się znajdować na i ii czei-e. f o -  
łządok został przyw rócony.—  Wielkie jednak meu- 
kontentow anie panowało w Dunkierce. Vandamme dow o- 
dzi w tćm mieście.” —  Gdy Xiążę Q ianii Fryderyk  
do Nivelles przybył , znakomitsi oby ѵл atele wyprzęgli
komo 1 sami pojazd ciągnęli-----W Nimwegen  i Fler-
zogenbi/sch mocno około w arowni pracują. —~ Piszą 
z Amsterdamu pod 22 kw. : „  Podług listów p ry w a t­
nych z P a ry ża , Bonaparte ciągle pięlegnuie Jakobinów; 
oni jednak, pomimo pięknych jego obietnic, nie wierzą 
■mu i dobrze go pilnują. —  Podług gazet naszych dziel­
ni buza rowie hannowerscy zrąbali, a innych W niewo­
lę pobrali, proporców francuzkkh, którzy przedpocz- 
ty -w Bassieux trzymając, za rabunkiem aź na ziemię 
n (Seriami/ ką zaszli ; zabranych w niewolą odesłano po­
tem  do Lille^ jako burzy cielów spokoy ności. —— Z  Br u -

xelli pod 20 kw ietnia piszą, że kwatera Xięcia W el­
lingtona do Tournay  pójdzie. —  Admirał Sidney Smith  
Wyjechał do Ludwika  X V III  do Gandawy. —  Aresz­
towano tu kilku emissary uszów Bonapartego.__  W  o \ -
sko francuzkie wiele jeszcze okazuje przywiązania tlo 
Ludwika  XVIII. W  Yalenciennes' do krwi się pobili 
żołnierze , którzy nosili krzyże orderu  ś. Ludwika , 
z przywiązanymi do Bonapartego.

F  R  A N  C Y  A .
Gazeta Korrespondenta hambitrskiego donosi z P a­

ryża  pod dniem 18 kwietnia : „ Xięzna Angouleme 
do Bilbao przybyła.

Doniesienie telegraficzne Xcia Albufera do m i­
nistra woyny, z Lyonu, pod dniem 16 kvęietnia: „  D.
12 miasto M a rsy lia , na wezwanie marszałka Xc;a 
Essling  , nie czekając przybycia woysk naszych , za­
tknęło chorągiew tró jko lorow ą. Od dnia lo  po- 
wićwd ona w Tiraguignan i Antibes. ?? W iadomość ta  
obwieszczoną została w Paryżu  przez stokrotne w y­
strzały z dział.

Od dnia zawczorayszego mieszka Bonaparte w pa­
łacu elizeyśkim. Mówią , że Xiążę Canino ( Lucyan Bo-  
napartó) mianowany jest ministrem spraw w ew nętrz ­
nych ; Carnot, ministrem woyny; a NIerlin de D ouay , 
ministrem sprawiedliwości. Dotychczasowy minister 
woyny ma bydź przeznaczonym na dowództwo w woy- 
sku —  Jescze 12 nadzwyczdynych namieśników po­
lic ji  md bydź mianowanych , w znaczniejszych mia­
stach i jpoi tach. —  Jenerał Hrabia Belliard , na w a- 
źnó poselstwo md bydź przeznaczony. — - Jenerał Grou- 
chy marszałkiem jest mianowany. —  W  P row am yi 
md się zgromadzać woysko, któi’6 gazety paryzkre 
na 200,000 ludzi wynoszą.

Zaw-czora odprawidl Bonaparte rewriją 48miu ba­
talionów gwardyi narodowćy paryzkiey, które 3 0,0 o o 
ludzi liezjć w sobie m a ją ,  i miał do nich m o w ę ,  
w któr.ćy między innemi wyraził : „  Żołnierze gw ar­
dyi narodow ej j aryzkiey ! Cieszy mię , że wds o- 
zglądam.. Usprawiedliwiliście oczekiwanie moje. Ze 
w ojska nierrw jaeielskie wzeszły do waszych murów, 
nie w aszą to bvlo winą ; w'ina ta  spada na zd ra d ę , 
a szczt góli.jey na oW'e przeznaczenie, k tóre  z oko­
licznościami lu.bzćmi, w nieszczęśliwych wypadkach 
ow je b ,  złączone było ! Stokrotne dział odgłosy, k tó re  
się dziś powtarzają na wszystkich naszych granicach, 
oz najm ują ctidzoziemcóm , że już się zakończyły na­
sze obywatelskie poróżnienia. Jeżeli oni będą zbie­
rali woyska, my także zbierzemy swoie, i żelazną 
wystaw im granicę. Ja się nie będę mieszał do spraw 
obcyi h narodów ; lecz biada rządóm , któryby do na­
szych mieszać się chciały! Żołnierze! W y przysięga­
cie wszystko poświęcić dla chwały i niepodległości 
Francyi. „ Przysięgamy „ zawołali : a potym gw ar- 
dya narodowa dwie godziny strawiła na przeciąga­
niu  przed Bonapartym. Podług gazet naszych, w de­
partamentach włoskich , lagliam ento  i A dryatyckim , 
panuje wielki niedostatek Żywności—  Trzecim kor­
pusem obserwacyjnym , k tóry się pod Mezierres zbie­
ra  , ma dow odzić Xiąźę Flacencyi -— Xiążę Angou­
leme w M arsylii chciał siąśdź na ok rę t;  ale do Cet-1 
te odprowadzony zo s ta ł—  Baron Yilrolles w Toulu-  
zie aresztowany, i zawczora przyprowadzony do P a-  
ry la  —  Nową konstytucja , k tóra  zgromadzeniu na­
rodowemu na majowćro polu podaną ma bydź, w tych 
dniach z druku w yjdzie  -— Z A n g lii , pisze Journal 
de P aris , miały przyyśdź zaspakajające wiadomośći. 
Dodają, że to mocarstwo oświadczyło się przyjąć po­
średnictwo na przypadek nieporozumienia między 
Francyą i niektóremi mocarstwami stałego lądu —  
Zapew niają , że Bonaparte przed kilką dniami miał 
długą rozmowę o konstytucji z P. Constant —  Gaze­
ty nasze oddały już Neapolitańczykóm  i Livorno—  M ar­
szałek Scult miał zaWczora długą rozmowę z Bonapar­
tym , i  naprzypadek woyny, ma on ważne w woyskji 
otrzymać m ie jsc e —  Francuzcy gońcy, którzy do H i­
szpanii byli w ysłan i, nazad także odprawieni zosta­
l i :  depesze zaś ich zabrał Jenerał hiszpański A reiza -  
ga  —  Pracują tu  niezmiernie około robienia broni 
i  innych potrzeb wojennych. Kowałe,ślosarze i inni 
potrzebni rzemieślnicy7, z prowincyy sprowadzeni , 
odbierają i 5 centymów na wydatki podróżne od każ­
d e j  nuli francuzkiey, i rów nie, jak żołnierze, po» 
kw aterach są umieszczeni. Pracuje te raz  20,000 Ліи  
dsi «koło przygotowania broni.



D O D A T E K  DO G A Z E T Y  K U R

G azeta berlińska , Umieściła wiadomości ż Frań- 
c y i , dochodzące do dnia 18 kwietnia : Ukazało się
w  P aryżu  wiele wyroków , r a p p o r tó w , i ogłoszeń : 
przez jeden z nich miasta francuzkie, które nowe imio­
na  przyjęły, nazywać się mają nadanemi sobie daw- 
niey od teraźnieyszego rządu. Rapport ministra Policy i, 
Fouchć, namienia o długach K ró la  i X iąaą t,  przez na­
ród w czasie rewolucyi przyjętych * aie pokazuje r a ­
zem , iż wiele z nich jest ta lach* które od narodu 
przyjętem i bydźby nie powinny, i przytacza przykła­
dy. Minister spraw wewnętrznych, Carnot, wydał 
pismo okolne do wszystkich P refek tów , przez które 
wszystkich oficerów i żołnierzy* w służbie niebędą- 
cych, wzywa do nie -włóeznego stawienia się pod cho­
rągwiami. M inistrowie policyi i w o jny  podobheź 
listy i wezwania wydali. W zywają przez nie do bro­
ni tę część narodu, która już była w służbie. W  jednem 
z tych wezwań Jenerał Нг/lin znowu się ukazuje, ja­
ko dowódzca Pary-za —  Minister woyny naznaczył 
cenę koni pod jazdę : kirysśyerski 5no; dragoński 46o ; 
pod lekką kawaleryą 36o fr. —  Wyszły rozkazy wzglę­
dem wy płacenia zaległości członkom legii honoiowey__
Minister woyny ogłosił, że on Jenerała Daulranne, szefa 
sztabu Xięeia Angoulem e , k tóry dnia i 5 do P aryża  
p rzyby ł,  dla przyjęcia jego rozkazów'* nasamprzód
kazał mieć pod ścisłą strażą w domu __  Insur-
genci na swoich białych chorągwiach mieli złotem 
wyszyte słowa; Bbrbonowie albo śmierć.

W tajemńćm archiwum , które przed wyjazdem 
Króla zmszczouem bydź me m ogło, znaleziono wiele 
ważnych papierów. Między inuemi * dwa projekta 
M inistra Xiędza Montesąuiou, tyczące się* wyliczenia 
środków rządu tymczasowego * zwołania ciała p ra­
wodawczego i purikta, które jemu podane bydź rriia- 
ły, względem przyjęcia jBurianów  i  napisania nowey 
konstytucyi.

Długi, w Paryżu  wypracowany, artykuł z W ietn ia , 
zaw iera mnóstwo kłamstw i niedorzeczności, wzglę­
dem odnowienia t rak ta tu  d, ?5 m rca, w Cńfi/ons za­
wartego, jak np. A nglia  przyrzekła opłacać i 5,oo.v,r oo 
snbsydyów, i niechce ich dawać; Mocarstwa nie 600,000, 
ale 4o0,000 moją w ystaw ić ; mało się można spu­
szczać na patryotyzm w ojsk n iek tórych ; ma bydź' 
w nich wielka d e z e r c ja ; Francja  może wystawić 
bo 0,0 o o ludz i; można się na Neapol spuścić; on p ie r­
wszy działania rozpocznie.

Szampanii wieśniaków karabinami uzbraja­
ją. Ćwiczą się tam w robieniu p iką , nakształt 
kozaków. Mówią, ze ftancuzcy emigranci nie n a j le ­
p ie j  są p rzy jm ow ani w Londynie i A nglii Oso-
by, które rozmawiały z Bonapartym , ^adziwiaią się 
nad łagodnością, iakiey on teraz używa. W  Paryżu  
formuje się Woysko odw odow e, którego naczelne do­
wództwo powierzone będzie Jenerał Porucznikowi* 
Hrabiem u Lobau. Artylcryą dowodzić będzie Jene­
ra ł Porucznik N o ilrr it; Jenerat Porucznicy Morand 
i Abb$, takoż będą mieli dowództwo w tein wojsku. 
K upcy w Nantes odebrali wiadomość* że карту an ­
gielskie połowiły okręty francuzkie około Bordedux.

Obszernie iuź piszą gazety francuzkie o przy- 
śzłem maiowym polu. Oierue Khdoweusza,Klotaryusża, 
Karola 1$ ielkiego , wywołuią się iuź na świadectwo 
nowego przymierza między Bonapartym 1 narodem : 
dowcipną czynią uw agę, £e dawni Merowingowie a 
naw et Karolingowie nigdy nie rozpoczynali woyny, 
bez poprzedniczego zapytania o to u narodu, na ma- 
iowem lub marcowem polu. Rzecz-^ta przez uczonego 
M altę Brwi z największą dokładnością historyi iest 
ułożona ; i podobnie, jak Capitularia reguni francorum  
i  his tory a Oregoire de Tours, oba in Jolio* wkrótce
brylować będzie na toaletach* piękności p iryzfcich __
T ym  czasem Bonaparte sam nie wie, iąk się ma ukazać ; 

w  w czerw onej czapce* czy w cesarskiej koronie ; pod^ 
zasłoną puklerzów swoiey straży pi etoryańskiey, czy 
iako człowiek pospolity; czy z gałązką palmową * czy- 
liteż wsparty na swoiey szabli ; a ziemia pod iego 
nogami coraz głębszą gotnie przepaść, z którey ma wy­
buchnąć wulkan na iego pochłonieme; pracuje on nad 
te fn ,  iakby niedopnścić nowey rew olucyi, którey 
w ychw ala się zgaszeniem ; ale teraz rew o luc ja  ko ­
n ie c  jemu przyniesie.

YE RA L I T E W S K I E G O  Nr©. 55
W  ńiiesiącu styczniu s"8 i 4 roku, Carnot ówc№- 

sowenui cesarzowi oświadczył gotowość usłtig swo­
ich, przez list następujący : ,, Dopóki ztuycięztwo odly 
4we wieńczyło , ukry wałem się w moisy samotności , i  
poświęciłem się w m ey naukom i wychowaniu moich 
dzieci. Teraz, gdy szczęście zdaie się ciebie odstępować, 
<i ty  polrzebuiecz poświęconego sobie sługi, pospieszani, 
z  ofiarowaniem moich ci usług. N ie odrźucay ich : 
chociaż iestem staryzołnierzyi w ięcej 6 ©chi lat m amiuie- 
ku. S tary ten żołnierz mole pod twoie orły zebrać 
wielką liczbę Francuzów, którzy sami jeszcze niewiedzą, 
czego się iąć maią. Czas iestb N . P ., chwalebny otrzy­
mać pokoy i  pozyskać miłość ludu , którą stra­
ciłeś „  —  Carnot przed swymi ptzyiaciółmi pow ia­
d a ł ,  kiedy im te n  list przeczytał : on mnie do Vin- 
cennes zaprowadzi , albo wyniesie na pow iernika 
Napoleona. Napaleon zrobił go dowódżcą Antwerpii -—  
Ze Carnot H rabią zosta ł ,  zadziwia to  każdego*, k to ­
kolwiek zna iego republikański w strę t od ty tułów , 
Ale Bonópiirte zrobił z nim Umowę * w którey przy­
rzekł m u ,  że będzie rządzcą konsty tucyjnym ; a 
nawzaiem' otrzymał od niego y 'z c  przenosi um iarr 
kowaną monarchią, z ty tu łam i i znakami honoru-, 
had czystą rzeczpospolitą.

Mówią, że Xią?.ę Angouleme, uda się do Pile mon- 
tu * aby wblizkości Prowancyi zostaiąc , przyiaźuiey- 
szey mógł upatrywać pory —- La Bedoyere, który p ie r­
wszy vv Grenoble z regimentem przeszedł, iest szwa­
grem Hrabiego Roger de Damds * od niego miał teii 
reg im ent, i dał mu słowo honoru , źe Królowi w ier­
nym zostanie. Małżonka iego, Hrabini Damas, z przy­
czyny tego odpadnienia, rozum straciła —  Wszyscy 
we Francyi uwagę zwracaią na Хіесіа Orleanu —  
Gddawna iuż mieszkańcy Prowancyi porty swoie 
dla cudzoziemcówby o tw orzy li ,  gdyby mogli zapo­
mnieć rta barbarzyńskie okrócieóstwa i morderstwa A n ­
glików  w roku 1795 —  Woysko francuzkie pod Lu­
dwikiem Х Ѵ Ш  wynosiło 85,ooo -— Dway żandarmo- 
wie, spotka:' ..y : z sobą, O m aw iali: Co nowego ?

pytał ie - * odpowiedział nju •>-
go towarzysz. Potem m<.. ii dale у o Bonapartym  
ty g ry s  wyrwał się ze swojey klatki. Przez trzy 
dni na morzu był potwofą. W e Frefus wylądował 
złoczyńcą. Do Grenoble przyszedł zbójcą. Do L y o ­
nu wszedł buntownikiem. W  Fontaineblan nocował 
Napolóon. Dzisia w Tuilleryach czekają jego* jako 
Cesarza.

G azety frafrcużkże ogłaszają fceraź ( f a ł s z y w ą )  
odezwę Ludw ika X V I I I , d a to w an ą  we Frankforcis 
dnia 2go kwietnia. W yrażono  w niey : ,, Ten. có 
Was przez dziesięć la l oszukiwał, powrócił naftowo was 
oszukiwać. Ledwie dwa upłynęły, tygodnie , ja k  oto 
przez zdradę zasiadł na tym  tronie , na który bycze­
nia wasze mnie wezwały, a ju ż  zna go E uropa  : ju ż  
W gniewie swoim  E uropa  idzie  Па jego zniszczenie. 
Idzie ona, F ran cu z i  /  Nieprzeliczone jey  hufce przey- 
dą wkrótce granicć nasze. Ale  E uropa  nie jest ju ż  
waszym  nieprzyjacielem . ffam  was z  nią pojednał Po­
winniście w tych obcych , tak groźnych , w idzieć wspa­
niałych sprzymierzeńców, którzy was zpod jarzma uci• 
&ku oswobodzić pragną. W szyscy żołnierze niech stają  
pod temiż chorągw iam i, śą to chorągwie L ili i .  W ie­
kiem i nieszczęściami la t dwódsiestu pięciu osłabio­
ny, nie mogę do was przem ów ić, jak  móy przodek : 
ii zgromadźcie się około mey białey k itk i “  ! A l t  jd  
będę się znaydowal blizko was na polu chwały. F r a n ­
cuzi ! Są między, wami. których uwodzić może nikcze­
mny obłęd sławy R^ce moje są dla was otwarte. P ó - 
wróćcie, w moje objęcia. Będę ro zu m ia ł, żeście wy ich  
nigdy nie opuścili. Francuzi ! fjestże który między, 
w am i} cóby chciał naprzeciw mnie z  bronią wynisdź ? 
ffa  nie jestem waszym nieprzyjacielem : jesterh waszym  
Królem: jestem  bratem  Ludwika X V I ■ Przychodzę, 
ja k  H m ryk  І Ѵ nową zw alczyć Ligę, D rugi raz przy- 
chodzę: niosę wam pokóy i szczęście. “

Za pow rotem  swym Bonaparte kassy i m agazy­
ny w ypróżnione, a Rząd ro zw iązanym  z r ia la z ł ; m u­
si więc W wielkim bydź n iedostatku p ie n ię d z y ,  i
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d la te g o  za 1,00® m ilionów franków  postanow ił z r o ­
bić papierów.

Podług gazety wiedeńskiey, Oesłer. Beob., H ra­
bia Daru mianowany je s t  ministrem stanu  i do mi- 
n is teryum  wojennego p rzy łączony  został.

A N G L I A
K o r respondent hamburski donosi z Londynu pod 

l 4 kw ie tn ia :  „  Dnia wczorayszego zapytał Xiążę 
N orfo lk , w Izbie wyźszćy, Pierwszego Ministra ( H ra ­
biego Liyerpool) czy p ra w d a ,  źe od teraźnieyszego 
rządu fraucuzkiego , propozycje do naszego rządu u- 
czynione zostały, i jak. xv rzeczy tey postąpiono? 
L ord  Liverpool odpowiedział: Nie waham się oświad­
czyć, iż od teraźnićyszego rządu francuzkicgo kom- 
munikacya przyjętą została ' którą potem Sprzy­
mierzonym do Wiednia przesłano. Xiążę Norfolk : 
czy może ślachetny Lord udzielić co względem t r e ­
ści tych kommunikacyy ? Lord Lfoerpool: Łatwo 
się można domyśleć , źe to teraz nastąpić- nie może. 
Jak tylko okoliczności pozwolą , nieomieszkam uczynić 
dalszego objaśnienia, i oświadczam ty lko, źe źadnćy 
odpowiedzi do F rancji nie posłanoH—  Podobneź za­
pytanie, jak Xiążę Norfolk, uczynił P. Ponsonby w Izbie 
niższćy. Lord Castlereagh odpowiedział w tenże spo­
sób, jak Lord Liyerpool, i me dał źadnćy odpowiedzi 
na zapytanie 9 czyli kroki nieprzyjacielskie rozpoczę­
te zostaną , przed nadejściem odpowiedzi z Wiednia.

P. Madison miał żądać uwolnienia od Prezyden­
c j i  swojey.

Hrabia Harrowby i  P. Wellesley Fole powrócili tu 
z Вгихеііі.

W iele  regimentów poitugal kich , które się da- 
wnióy dystyngowały, póydą tak ie  do Belgiów. ??

Tenże Korrespondent donosi z Londynu pod i 5 
kw ie tn ia :  ,, Francuzki goniec, który niedawno do 
Londynu  przybył , przypłynął był na francuzkim stat­
ku i wysiadł pod wsią Kingstown , między Dcal i Do- 
vre. Ztamtąd zapro wad zony był przez chłepcą, k tó ­
rego napotkał , do D eal) najął tam pocztę, i tak nie- 
poznany przybył do Londyńu. —. Mer z Bordeaux , 
Hrabia Lynch , z bratem /swoim, przybyli pozawczora , 
na brygu Sibbald z ВоЫеаих do Plymouth. —  D yre­
k to r  banku , P. Mellische , mini wczora konferencją 
z Kanclerzem Skarbu, rozumieją, ze względem nowćy 
pożyczk i.—  Zaciąg m ajtków  je s t ' t a k  wielki, jakby 
w czasie woyny.

Wpośród teraźnićyszych okolicznością okazuje się 
nanowo W . Brytaniia  w coley swóy mocy i dzielności. 
Przygotowania wojenne codzień się powiększają. W czo­
ra  wypłynęły znowu, z Doyrc i Ramsgatte, 3 regimen- 
ta  kawaleryi , między temi znajdują się dragony gwar- 
dyi , do Niderlandów i dokąd tćź z- Irlandyi 4 regirtien - 
ta się udadzą. Z Am eryki północnej przyzwano na- 
pdw ró t 29 regimentów , k tóre  na początku czerwca 
p rzybędą .—  Xięzna Angouleme popłynęła z Bórdeaux 
do S. Sebastian albo do Bilbao. —  Pogłoska, źe w przy­
szły poniedziałek, nowe przeciwko F rancji wymie­
rzone poselstwo, do parlamentu wniesione bydź m ia­
ło , nie potwierdza s ię .—  Szwedzki jeneralny Konsul, 
Claes G rill, na żądanie swoje uwolnienie od obowiąz­
ków o trzym ał, a na jego miśyscu P. Fotie, znowu na 
jeneralnego konsula szwedzkiego i norwegskiego w W* 
B rytanii i Irlandyi mianowany został. ?i>

Taż gazeta zawiera z Londynu pod 18 kw ie tn ia :  
„Roczne subsydya dla mocarstw Sprzymierzonych w ce­
lu dalszego prowadzenia woyny przeciwko F rancji, ma­
ją teraz, jak słychać, 9 milionów f. s. wynosić. —  P. He- 
hees jeneralny kommissarz w ojsk  angielskich, i P. Frot- 
ter jeneralny inspektor zbrojowni w o js k a , wyjechali 
do В гихеііі. Ostatni , k tóry juz był przybył do O- 
Stendy, napo w rót przywołany został, i dnia dzisićysze* 
go juz się tu znajduje. —  Fregata nasza Statira  ro z ­
biła się pod Cubo', osada jednak uratow aną została—  
Dwa okręty francuzkie zabrane, do Plymouth p rzyp ro ­

w ad zo n e  były; ale znowu uwolnione zostały___ Zbie­
rają teraz Soostafków przewozowych, dla przew iezie­
nia  w oyska i potrzeb wojennych do Niderlandów . —- 
A dm irał,  L ord  Exmouth , wyszedł pod żagle na okry­
cie liniiowym Boyne o .98 działach, „a  morze śród­
ziemne. _  W czora oznaymił Kanclerz skarbu w Iz ­
bie mźszey, że wkrótce uczyni wniesienie względem 
odnowienia podatku od dochodów. ”

H  I  S Z  p  A  N  1 I  A .

W  jednćm z dawniejszych doniesień ( pisze Oestr. 
Beob.) z M adrytu  pod d. 1 m arca, czytamy między 
innemi w gazetach paryzkich : „  Wszystkie pogłoski 
o amnestyi są bez zasady. Rząd przeciwnie corafc 
surowszych używa środków. W ielu uwięzionym L i-  
heialistom zagraża blizkie niebezpieczeństwo hanidb- 
ney śmierci; a to p rzyna jm n ie j pew n a ,  źe Fiskał 
proponował, wyznaczonej Kommissyi, użycia kary 
śmierci. Escoięuiz i Ostolaża codzie* większy wpływ 
mają na umyśie królewskim. —  Zakonników, którzy 
klasztory swe opuścili, surowo ścigają; K ról niechce 
już nic słyszeć o sekularyzacjach ; tw ierdzą n aw et,  
źe wydany został rozkaz spalenia wszystkich bul se- 
kularyzacyynych papięzkich , które Radzie kasty liy- 
skiey do uskutecznienia podane były &e ”  (Podług  
innych wiadomości z M adrytu  , mianował K ró l nie­
jakiego Etchayaria jeneralnym Dyrektorem poiicyi woy* 
skowey, a P. Fallejos ministrem skarbu .) Monitor do­
nosi, z Burgos 22 т а к а  , że w M adiycie  wielkie roz­
ruchy zayśdź miały, i że Król widział się zmuszonym 
opuścić stolicę swoje, dla udania się do Barcellony. (??j

Podług doniesień w Gazeite de France, z M ądry - 
tu pod d. 24 m arca , ogłoszono w gazecie nadw orne j 
M adryckie j układy zaw arte w Rzym ie  pod i 4 s tycz­
nia r., mocą których obowiązuje się Ferdynand V ll  
płacić corok dla oyca swego ( Karola IV .)  summę
12,000,000 realow , którćy dwie trzecie części mał­
żonka jego ( jeiliby Karol IV  wprzódy od n ie j  umarł) 
pobierać będzie.

Czytamy w innych gazetach paryzkich  , z  Md~ 
drytu  do d. 2З marca, podług tych największa spo- 
koyność w Madrycie panowała ( tak więc doniesieme, 
znajdujące się w Monitorze, o rozruc hach w M adrycie , 
grubem jest kłamstwem ). Tymczasem uwięzieni» 
trw ały  ciągle; Minister skarbu Ѵіііатіі wpadł w nie** 
łaskę ; nowe też ministeryum , pod imieniem mini- 
steryum policji dla miasta M a d ry tu , utw orzone zo­
s ta ło , a sprawowanie jego (jakeśmy o tćm już dono­
sili ) z nader wielką w ładzą , Jenerałowi Echayarria 
powierzono. Gazeta nadworna Madrycka pod d. 18, 
umieściła wiadomość o w ejściu Bonapartego do Can­
nes, również i doniesienia o tern z gazet francuzkich,

Podług doniesień Gdzetle de France, г M adrytu  
pod d. 28 m arca; tenże sam Jenerał Ballasteros, k tó ­
ry za sprzeciwienie się Wellingtonowi, przez K orte -  
zów rla wygnanie do Ceuia był zesłany, mianowany 
został ministrem woyny na miejscu P. Eguias, k tó ­
ry  się od obowiązków swoich oddalił.

Podług doniesień w Gazette de France , z M a * 
drytu  pod d. 39 marca , pow rócił był Margrabia Ca- 
sa -  Flores z Irtinu do M adrytu  , i m ia ł,  po u ła tw io­
nych nieporozumieniach obu dworów, względem w ia­
domego uwięzienia M ina  & c, udadź się do P aryża , 
dla przyjęcia tam na kilka tygodni obowiązków spra­
wującego interessa, aż do przybycia posła hiszpań­
skiego "Hrabiego Peralada. ( Z powodu zaszłych od . 
tego czasu Wypadków7 we F ra n c ji , zostaną oni pew­
nie obydwa w M adrycie , a przynaymniey nie poją* 
dądo  Paryża. )— Jedenaście regimentów odebrało roz* 
kaz do m arszu , dla wzmocnienia granic od N a w a r - 
ry, gdzie dowództwa Jenerałowi Arikżaga  powierzo­
ne zostało. Naczelne dowództwo w innych prow in­
c jach  pogranicznych, gdzie się wiele woyska zbiera, 
mają Jenerałowie Palafoóc w Arragonii, Jenerał Frey- 
re w N aw arrze , a Jenerał Castannos w  Katalcjnii.
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